W szlachetnym współzawodnictwie sportowym wzmacniajmy siły i zdrowie, 
podnośmy swą sprawność do pracy i obrony naszej ludowej Ojczyzny! * 
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wiłu młodzież polska 
IV dwiatowy Festiwal w Bukareszcie 


S 


zeroka falą rozległo się po całej Polsce wezwanie rzu- 
cone przez Zarząd Główny ZMP i GKKF młodzieży 


oraz wszystkim sportowcom miast i wsi, kołom ZMP i 


całemu aktywowi 


sportorzemu, 


wezwanie apelujace o 


uczczenie III Światowego Kongresu Młodzieży i IV Świa- 
towego Festiwalu Młodzieży i Studentów w Bukareszcie 
„Sportowym Czynem Festiwalowym*, którego hasłem 
jest: „MŁOQDZIEŻY! SPORTOWCY MIAST I WSI, WSZY- 
SCY NA STADIONY, BOISKA I PŁYWALNIE!" 


Celem „Sportowego Czynu 
F sstiwalowego" jest skupie- 
nie wokół haseł Kongresu i 
Festiwalu — haseł przyja”ni 
postępowej młodzieży świata 
w walce o pokój, niezawisłosć 
narodową i szczęśliwe jutro 
młodego pokolenia — wszyst- 
kich organizacji sportowych i 
wszystkich sportowców oraz 
cały aktyw kultury fizycznej. 
Celem Czynu jest dalej wzmo- 
żenie pracy polityczno-wycho= 
wawczej aktywu ZMP wiród 
sportowców i w organizacjach 
sportowych, przyciągniecie jak 
najszerszych mas młodzieży 
d^a uprawiania sportu, szcze- 
gjną uwagę zwracajac na 
przodownictwo ZMP-owców i 
ich masowy udział w czynnym 
życiu sportowym. „Czyn Fes- 
tiwatowy'* winien "także nod- 
nieść na wyższy poziom i uak- 
tvwnić prace podstawowych 
komórek realizujących po- 
wszechne wvchowanie fizyc7- 
ne | sportowe — zrzeszen:o- 
wych kół sportowych i SKS v- 
raz” zmobilizować je do reali- 
zacij i przekraczania zadań 
£ anowych. szczególnie pla- 
nów zdobywania BSPO, SPO 
1 wyższych klas sportowych. 


Pierwszymi. kiórzy podieli 
apel ZMP i GKKF bvli spor- 
towecy z huty Raildon i garnicv 
2 kopalni Stalinogród. Załogi 
tych dwu naiwiekszych Zb- 
kisdów pracy Stalinogrodu, w 
imie solidarności z młodzieżą 
świata w walce o zachowanie 
i utrwalenie pokoju podielv 
sereg zobowiązań sportowych, 
przystepując zarazem ` do 
v-znółzawwodnictwa miedzy <o- 
ba | wzywaiąc młodzież ZMP- 
ovską i niezorganizowanvch 
s”ortowców. działaczy, trene- 
Tow i instruktorów całego kra- 
ja da współzawodnictwa w 
„Sportowym Czynie Festiwa- 
lovym". 

Na odzew stalinogrodzkich 
hutników i górników ze wszv- 
skich stron kraju napłynęły 
odpowiedzi i meldunki, świad- 
czace o głębokim zrozumieniu 
idei, jakie towarzyszą Kon- 
gresowi i Festiwalowi w Bu- 
kareszcie. Setki tysiecy spor- 
towców z zakładów pracy. 
m!'odzież ZMP-owska i mło- 
d-ież Ludowych Zespołów 
Soortowych masowo  podej- 
m'ją zobowiązania sportowe 
f orodukcyjne, pragnąc w ten 
sv'asnie sposob uczcić Kongres 
i Festiwal i włączyć się w sze- 
roki nurt współzawodnictwa 
„Czynu Festiwalowego"'. Po- 
ws:ają nowe boiska i obiekty 
sportowe. zwiększa się liczby 
członków kół sportowych. Zo- 
bowiązania sportowców — tn 
nowe osiągniecia sportowe. to 
nawe rekordy, nawe odznak 
SPO i BSPO, to wyższe klasy 
sportowe. 


Na apel sportowców Stali- 
neogrodu odpowiedzieli prawie 
natychmiast liczni sportowcy 
woi. krakotvskiego. dektarując 
awój udział w szlachetnym 
snortowym współząwodnic- 
twie. A oto jedne z pierwszych 
zobowiazań. podjętych przez 
miodzież į sportowców nasze- 
go województwa: 


Piłkarze koła Unii przy Za- 
kladach Azotowych w Tarno- 
wie zdohedą odznaki SPO II 
stopnia oraz rozegrają szereg 
spotkań z LZS-ami. Gimnas- 
trcy tego koła zdobeda wyższe 
klasy sportowe. sekcja moto- 
rowa urzadzi kurs samocho- 
down-matocvyklowy. a kajaka- 
rze uzyskają odznaki SPO II 
stopnia. 


Sportowcy  tarnowscy, po- 
dsjimując te zobowiązania 
wzywają równocześnie mło- 
dzież sportową Zakładów Azo- 
towych w Kedzierzynie i Za- 
kładów Chemicznych w O- 
świecimiu do podejmowania 
podobnych. 


Doceniając znaczenie III 
Kongresu oraz IV Festiwalu 
członkowie koła sportowego 
Spójnia przy Centrali Rvbnej 
w Płaszowie przystąpili do 
współzawodnictwa między ko- 
łami sportowymi, zorganizo- 
wanego przez Radę Okr. ZS 
Spójnia i zobowiązują się: 

zorganizować wielką spar- 
takiadę kół sportwych z tere- 
nu Krakowa, wyremontować 
boiska do siatkówki i wybu- 
dować nowe boiska koszyków- 
ki oraz rzutnie i skocznie lek- 


(Dokonczenie na atr. 2) 


W prezydium zebrania miejsca 
zajęli | sekretarz KW PZPR — 
Matwin, przewodniczący SRN — 
Albrecht, sekretarz ZG ZMP — 
Wegner. zastępca kier. Wydz. Pro- 
pazandy KC PZPR — Majchrzak, 
członek Polskiego Komitetu Ob- 
rąqńców pokoju — Putrament, wi- 
*eprzewodniczący GKKF, mistrzo- 
wie 1 wicemistrzowie Europy w 
vpoksie: Rukier, Stefaniuk, Kruża, 


i Drogosz, Chychla, Grzelak i Wę- 


grzyniak, trenerzy Sziam | Szy- 
dło, kolarze: Królak, Wilczewski 
i Klabinski, trenerzy Michalak i 
Wandor, oraz przodownicy pracy 
r nauki. 

Po odezraniu hymnu panstwo- 
wego zebranie zagaił przewodni- 
czący GKKF — Reczek, podkre- 
slając, że spotkanie to jest radz» 
snym i ważnym wydarzeniem w 
naszym życiu sportowym. Młodzież 
ceni i podziwia swoich czołowych 
sportowców, którzy dzięki tro- 
<kliwej pomocy i opiece państwa 
Osiągają coraz to większe sukcesy, 
dla chwały ludowego sportu. 


Nastennie zabrał głos sckretarz 
ZG ZMP — Wegner, który po- 


| wiedział m. in.: 


„VI Wyscig Pokoju Praga — 
Berlin — Warszawa i X Mi 
Rtrzostwa Europy w  bolaie 
przyniosły sportowi polskiemu 
nowe liczne sulicesy. Ze szeze: 
nólnym uznaniem i zamtercao. 
waniem miliony ludzi naszegu 
kraju- aledziły piękną, pełną a- 
fiarnasci t woli smycięstwa jaz 
de kalarzu nolel::rh, 


TYGODNIOWY PRZEGLĄD SPORTOWY 


Mlodzież polska powitała wy- 
ścig ZMP:owskimi Raidami Po- 
koju, w których wzięło udziat 
ponad 115 tysięcy chłopców i 
dziewcząt. Z ogromnym zadown- 
leniem społeczeństwo polskie 
przyjęło wiadomość o nienoto- 
wanych dotychczas w historu 
polskicgo pięściarstwa zwycięs: 
twach bokserów polskich, którzy 
w szlachetnej i piękne) walce 
zdobyli 5 tytułów mistrzowskich 
i 2? tytuły wicemistrzowskie. 
Te nowe zwycięstwa wysuwają 
niektore dyscypliny sportu pol- 
skiego na czołowe pozycje w 
gwiecie. 

Nasze obecne sukcesy sporto- 
wci AAAA AAAA AEA 


| Mistrzostwa Europy 
w koszykówce mężczyzn 


MOSKWA. W dalszym cią- 
gu odbywających się w Mos- 
kwie mistrzostw Europy w 
koszykówce mężczyzn uzyska- 
no następujące wyniki: 

W grupie (finałowej ZSRR 
pokonał Węgry — 29:24, Izra- 
el zwyciężył Czechosłowację 
59:53, Jugosławia przegrała z 
Francją 39:56. a Egipt wygrał 
z Włochami 60:51. 

W grupie drużyn walczą- 
cych o dalsze miejsca uzyska- 
no następujace wyniki: Szwe- 
cja—Liban 43:76. Niemcy — Da- 
nia 51:41, Bułgaria—Szwajca- 
ria 77:52,  Rumunia—Belgia 
BN 55. 


Gwardia i OWKS 
dalej zdob 


Ogniwo dalej je traci 


Y 


wają punkty 


Ostatnie spotkania pierwszej ligi zakończyły się zwy- 
cięstwami gospodarzy. Tylko w Poznaniu Kolejarz od- 
niósł połowiczny sukces remisując z OWKS-em 0:0. 


Na pięciu pozostałych boiskach triumfowali gospoda” 


rze zdobywając cenne punkty. Najbardziej 


tym razem 


na zwycięstwo napracowały się drużyny Ogniwa By: 


tom lis Gwardii 


krakowskiej, 


która chociaż 


grała z najsłabszym zespołem ekstraklasy Budowlany- 
mi Gdańsk bvła o krok od remisu. Unia odniosła wy- 
sokie zwycięstwo nad warszawską Gwardią i udowod” 
nila. że jest w tej chwili najlepszą drużyną ligową. 
Ogniwo krakowskie zgodnie z przewidywaniami zo- 
stawiło dwa dalsze punkty w Radlinie, na skutek czego 
znalazło się już w grupie drużyn walczących o utrzy- 


manie się w lidze. 


Na uwagę zasługuje ładny finisz drużyn wojskowych 
OWKS i CWKS, które na półmetku uplasują się przy: 
puszczalnie za dwójką Unia — Gwardia. 

W tabeli ligowej nastapiły przegrupowania jedynie 
w środkowej grupie, przy czym wysoko zaawansowało 
Ogniwo bytomskie, zajmując obecnie piątą pozycję. 

Tabela pierwszej ligi piłkarskiej po wczorajszych me” 
czach przedstawia się następująco: 


Czołowi pięściarze i kolarze polscy 
otrzymali wysokie odznaczenia państwowe 


WARSZAWA. W dniu 30 bm. udekorowana halę spor- 
tową Gwardii — miejsce niedawnych sukcesów bokse- 
rów polskich na X Mistrzostwach Europy w boksie, wy- 
pełniły liczne rzesze młodzieży, która przybyła na uro- 
czyste spotkanie z czołowymi sportowcami polskimi — 
mistrzami I wicemistrzami w boksie oraz z uczestnikami 
VI Wyścigu Pokoju. Serdecznie i gorąco powitała mło- 
dzież swoich kolegów, przodujących bokserów i kolarzy. 


we zobowiazują całą młodzież 
polską i ZMP-owską organiza: 
cję do jeszcze bardziej wytężo- 
nej pracy nad rozwijaniem kul- 
tury fizycznej i sportu. Zada- 
niom tym sprostamy, bo prze- 
wydzi nam wypróbowana i za 
hartowana w bojach Polska Zje- 
dnoezona Partia Robotnicza, bo 
hierujeniy się w pracy naukami 
« wskazaniami wielkiego nau- 
czycielą narodu polskiego — 
Fowarzysza Bolesława Bieru- 
ta". 

Burzą długo niemilknących o- 
klasków powitała młodzież słowa 
przewodniczącego GKKF — Re- 
czka, kiedy odczytał on teskt u- 
chwały Rady Państwa z dnia 29 
maja br., przyznającej czołowym 
sportowcom wysokie odznaczenia 
panstwowe. 

Za zasługi i osiągnięcia 
dla rozwoju kultury fizy- 
cznej i sportu odznaczeni 
zostali: 
trener bokserów F. Sztam 

Krzyżem Oficerskim 
Orderu Odrodzenia Polski. 

Złotymi Krzyżami Za- 
sługi — mistrzowie Europy 
w boksie: Kukier, Stefa- 
niuk, Kruża, Drogosz i Chv- 
chła oraz kolarz Królak. 

srebrnymi Krzyżami Za- 


sługi — wicemistrzowie 
Europy w boksie — Grze- 
lak i Węgrzyniak. trener 


bokserski Szydło oraz kola- 
rze Wilczewski i Klabin- 
ski. - 
Po dekoracji, której dokonał 
przewodniczący GRKFE — Reczek. 
młodzież wręczyła sportowcom 
bukiery kwiatów. , 

Z kolei przemawiali odznaczeni. 

Wspólnym odspigwaniem Hym 
nu ,młodziczżoweyć zakończono 
część oficjalna. 


15 22:8 
13 17:9 


1. Unia Chorzów 
„Gwardia Kr. 


8 
2 8 
3. CWKS Warsz. 8 10 16:10 
4. OWKS Kraków 8 9 15:14 
5 Ogniwo Był. 8 9 12:12 
6. Kolejarz Pozn. 8 87 8:8 
7. Budowlani Ch. 8 8 15:15 
8. Gwardia W-wa 8 7 7:15 
9. Górnik Radi. 8 6 11:15 
10. Ogniwo Kr. 8 5 7:12 
11. Budowlani Op. 8 3 11:19 
12. Budowlani Gd. 8 3 5:10 


0009099,9999999999099990 


Nowy pływacki 
rekord świata 


W zawodach pływackich w 
Budapeszcie z udziałem naj- 
lepszych pływaków Węgier do- 
skonały zawodnik Tumpek u- 
stanowił nowy rekord świata 
na 100 m stylem motylkowym 
wynikiem 1.04.3. min. 

Stary rekord należał do 
Greina (Niemcy zachodnie) i 
wynosił 1.05.8 min. 


Powstają nowe koła 
sportowe 
w Nowej kucie 


Doniosła Uchwała Prezy- 
dium Rządu w sprawie ter: 
minowego uruchomitcnia naj 
większego obiektu Planu 6 
letniego — Nowej Huty jest 
wyrazem troski i opieki Par. 
tii i Rządu Ludowego nad 
wielkim; budowlami socjali 
zmu. W odpowiedz; na tę u 
chwałę wszystkie zakłady 
pracy podjęły liczne zubo 
wiązania wzmożenia pracy. 
Rośnie ruch  współzawod 
nictwa o szybsze i lepsze 
wykonanie urządzeń do u 
ruchomienia pródukcji że 
laza i stali w Nowej Hucie. 

W tej codziennej pracy, w 
walce o plan jednym z pou 
stawowych elementów ktory 
podniesie wydajność pracy, 
da godziwą rozrywkę, zdro 
wie i radość życia, przygu 
towuje do pracy i obrony — 
jest kultura fizyczna  ! 
sport. 

W wyniku tejże uchwały 
CRZZ doceniając znaczenie 
wychowania fizycznego i 
sportu w Nowej Hucie, skie 
rował kolektyw roboczy do 
pomocy w pracy reorganiza 
cyjnej oraz przysłał niezbę- 
dny sprzęt sportowy, jak. 
skrzynie, konie, kozły. kółka 
gimnastyczne, ring bokser 
ski materace, rękawice, spo- 
denki, koszulki, pantofle itp 


Prezydium R. Gł ZS 
„Stal“ uchwaliło powołać 
pierwszą Radę Oddz. ZS 


„Stal“ — na dużym zakła 
dzie pracy i rozdzielić 10 e 
tatów instr. tren. Pracujący 
kolektyw CRZZ organizuje 
koła sportowe na następują 
cych zakładach, obiektach, 
wydziałach, warsztatach: >? 


Koło sportowe Nr 1 Odle- 
wnia Staliwa, Koło sporto- 
we Nr. 2 — Odlewnia żeli 
wa, Koło sportowe Nr. 8. 
Wydział Remontowo Budow- 
lany, Koło sportowe Nr. 4. 
Wydział Konstrukcji Stalo- 
wych, Koło sportowe Nr. 5. 
Warsztat Mechaniczny, Ko 
ło sportowe Nr. 6. Wydział 
Energetyczny, Koło sporto- 
we Nr. 7. Wydział Stalowni, 
Koło sportowe Nr. 8. Wy- 
dział Wielkich Pieców, Koło 
sportowe Nr. 9. Wydział Ko. 
ksochemiczny, Koło sporto- 
we Nr. 10. Wydział Mate 
riałów Ogniotrwałych, Koło 
sportowe Nr 11, Admini- 
stracja, Koło sportowe Nr. 
12. Straż Przemysłowa, Ko. 
ło sportowe Nr. 13. Straż 
Pożarna, Koło sportowe Nr 
14. Transport Kolejowy, Ko- 
ło sportowe Nr. 15. Trans- 
port Samochodowy, 

Przy każdym kole powsta 
ją sekcje sportowe poszcze- 
gólnych dyscyplin, jak: lek- 
koatletyczna, siatkówki, pił- 
ki nożnej, podnoszenia cię- 
żarów, szachowa, pingpon:- 
gowa itp. F- 

Do kierowania pracą kół 
sportowych powołuje się Ra 
dẹ Oddz. ZS „Stal“ przy 
PP Nowa Huta, w skład 
której wejdą przedstawiciele 
wszystkich kół. 


| Budowlani bronili się zacięcie 


Z. kilkunastu rzutów rożaych egzekeawanuch  firzez skrzydlo- 


wych Gwardu nie padla żadna bramką 


Budoielonych 


Glom eskisi .kewicy 


wychodził =brennq ręką è uiężkul oprrsn 


Str. 5 


Młodzież polska 

| wita IV 
Świat 

w Bukareszcie 


(Dokończenie ze str. 1) 


koatletyczne, jak również wy- 
równać bieżnię. Równocześnie 
wezwali oni do współzawod- 
nictwa koła sportowe Spójni 
przy ZPC Wawel oraz koła w 
Nowym Targu.i Nowym Są- 
czu. 

26 pozycji liczy lista zoho- 
wiązań młodzieży Andrychow- 
skich Zakładów Przemysłu 
Bawełniancgo. Do najważniej- 
szych z nich należą: 


powiększenie szeregów człon- 
ków koła o 100 osób, wykona- 
nie planu SPO i BSPO w 150 
proc. a klasyfikacji sporto- 
wych w 110 proc., zorganizo- 
wanie spartakiady zakłado- 
wej, pomoc przy założeniu 
LZS przy spółdzielni produk- 
cyjnej w Inwałdzie, zorgani- 
zowanie kursów masowej na- 
uki pływania. 

Nad przystąpieniem do 
współzawodnictwa w ramach 
„Sportowego Czynu Festiwa- 
lowego* naradzała się również 
ostatnio załoga Zakładów Na- 
prawczych Taboru Kolejowe- 
go w Nowym Sączu, postana- 
wiając m. in.: 

wykonać plan SPO w 200 
proc. zwerbować 50 nowych 
członków koła, zorganizować 
spartakiadę zakładową z u- 
działem 500 zawodników, do- 
konać szeregu napraw i re- 
montów we własnych urzą- 
dzeniach i obiektach sporto- 
wych. 

Członkowie koła Kolejarza 
w N. Sączu utworzyli rów- 
nież brygadę sportową, złożo- 
ną z obsługi jednego z paro- 
wozów. Brygada ta podjęła 
także szereg zobowiązań, po- 
stanawiając jak najlepiej eks- 
ploatować powierzony sobie 
do obsługi parowóz. 


Liczne zobowiązania zadekla. 
rowali także sportowcy LZS 
w  Kościejowicach (gm. Rac- 
ławice), postanawiając wyko- 
nać boisko do piłki nożnej i 
koszykówki oraz bieżnię i sko- 
tznię, powiększyć stan człon- 
ków koła o 50 proc., zorgani- 
zować brygadę do walki ze 
stonką ziemniaczaną, przepro- 
wadzić rozgrywki sportowe ze 
wszystkimi LZS gminy Rac- 
ławice. 

Sportowcy LZS Kościejowi- 
ce wezwali wszystkie LZS wo- 
jewództwa krakowskiego do 
współzawodnictwa. 


Spójnia 
Znów przegrywa 
I zajmuje 2 miejsce 

_" na półmetku 


W ub. niedzielę rozegrano w 
Krakowie przełożone sprzed 
kilku tygodni spotkanie pił- 
karskie o mistrzostwo ligi wo- 
jewódzkiej pomiędzy Spójnią 
Kraków a Kolejarzem Nowy 
Sącz. 

Mecz ten zakończył się niespo- 
dziewanie zwycięstwem kole- 
jarzy 2:1 (1:0), którzy w ciągu 
całego spotkania byli drużyną 
zdecydowanie lepszą, przewyż- 
szali gospodarzy lepszą kon- 
dycją, ładniejszymi zagrania- 
mi i ambitniejszą grą. Atak 
kolejarzy strzelał dużo, miał 
kilka bardzo ładnych i uda- 
nych zagrań, podczas gdy kra- 
kowianie razili powolnością, 
brakiem kondycji i ambicji. 
Jedyny punkt dla Spójni uzy- 
skał Budziakowski. 


Tak więc na półmetku roz- 
grywek o mistrzostwo krako- 
wskiej ligi wojewódzkiej naj- 
lepszą drużyną okazał się Włó- 
kniarz Andrychów, utrzymu- 
jąc zdobytą w ub. tygodniu 
pozycję. Drugie miejsce zaj- 
muje Spójnia Kraków. 

Tabela ligi wojewódzkiej 
przedstawia się następująco: 
1. Włókn. Andr. 11 18 22:10 
2. Spójnia Kr. 11 16 45:16 
3. Włókn. Cheł. 11 22:11 
4. Unia Borek 11 29:19 
5. Stal N. Huta 11 13:7 
6. Stał Żywiec 11 21:18 

7. Spój. Bież. 11 18:20 
8. Kolej. N. Sącz 11 12:17 

8. Unia Kraków 11 20:26 
10. Unia Oświęc. 11 
11. Kolej. Wiel. 11 


12. Spój. N. Targ 11 4:30 


owy Festiwal |. 


: krakowskiego Włókniarza 


Druga liga sypnęła nies odaśańinówi 


Wysokie zwycięstwa Kolejarza Warszawa i Włókniarza Łódź 


Ubiegła niedziela przyniosła 
kilka niespodzianek w spotka- 
niach drugoligowych. Najwię- 
kszymi z nich była wysoka 
porażka tarnowskiego Ogniwa 
z Kolejarzem Warszawa 0:5 i 
Górnika Wałbrzych z Włóknia- 
rzem Łódź 0:6 oraz nicoczeki- 
wany remis na własnym boi- 


w meczu z OWKS Bydgoszcz. 
Na czele tabeli znajduje się 
nadal zespół Kolejarza War- 
szawa, prowadzący jednym 
punktem przed Gwardią Bvd- 
goszcz. Włókniarz Łódź mając 
po ostatnim zwycięstwie lep- 
Szy stosunek bramek od tar- 
nowskiego Ogniwa uplasował 
się w tabeli na 5 miejscu. 
GWARDIA KIELCE — 
LOTNIK WARSZAWA 
1:2 (0:2) 
KIELCE. Bramki dla zwy- 


A 


cięzców zdobyli: Świcarz 1 


PIŁKARZ 


«w. 


KOLEJARZ WARSZAWA — 


Grzechowski, dla pokonanych OGNIWO TARNÓW 5:0 (4:0) 


— Morek. 


GWARDIA BYDGOSZCZ — 
SPÓJNIA 6 WARSZAWA 
3:1 (2:1) 
BYDGOSZCZ. Bramki dla 
Gwardii zdobyli:  Norkowski 
oraz Przybylski i Wiśniewski 
z rzutów karnych. Jedyną 
bramkę dla Spójni uzyskał 
Weber. Sędziował Sekuła — 

Olsztyn. ` 
GÓRNIK BYTOM — 
KOLEJARZ LESZNO 4:0 (2:0) 
BYTOM. Bramki strzelili: 
Banisz 1, Krasówka — 2 i je- 
dna samobójcza. Sędziował 
Wąsowski (Zielona Góra). Wi- 

dzów 3 tys. 
GWARDIA LUBLIN — 
STAL SOSNOWIEC 0:2 (0:2) 


e 


WARSZAWA. Mecz o mi- 
strzostwo II ligi rozegrany w 
Warszawie zakończył się nie- 
spodziewanym wysokim zwy- 
cięstwem Kolejarzy. Zwycięz- 
cy zaprezentowali się zupełnie 
dobrze, lecz trzeba zaznaczyć. 
że tarnowianie nie zasłużyli na 
taką wysoką przegraną. Nale- 
żało im się co najmniej dwie 
bramki za sytuacje, których 
nie wykorzystali. W drużynie 
zwycięzców należy wyróżnić 
Borucza w bramce, obrońcę 
Łabędę oraz całą linię napa- 
du. Bramki zdobyli Misiak i 
Gawroński po 2 oraz Sularz 
— |, 


Wojewódzka Spartakiada Szkół Ogólnokształcących 
piękną rewią sportu szkolnego 


Wspaniałą rewią sportu szkolnego naszego województwa była 
zakończona w dniu wczorajszym w Krakowie Wojewódzka Spar- 


Spotkanie młodzieży 
z czołowymi 
, sportowcami 


W sobotę młodzież szkol- 
na — uczestnicy wojewódz- 
kiej Spartakiady spotkali 
się z czołowymi sportowcami 
naszego miasta. 

Znana gimnastyczka 
REINDLOWA, mistrz spor- 
tu, czołowy polski dlugo- 
dystansowiec SZW ARGOT, 
olimpijczyk CIĘŻKI i mistrz 
sportu koszykarz DĄBRO- 
WSKI opowiedzieli młodym 
słuchaczom swoje najcieka- 


wsze przeżycia sportowe, 
metody i systemy trenin- 
gów. 


Retndlowa mówiła o swo- 
im,starcie w Bazylei, Szwar- 
got o pobycie w Moskwie, 
Ciężki podzielił się z mło. 
dzteżą wspomnieniami ze 
startów polskich pływaków 
na olimpiadzie w Helsin- 
kach, Dąbrowski mówił o 
swych wrażeniach z poby- 
tu w Chinach. 


Młodzież słuchała z uw 
wagą słów swoich star- 
szych kolegów, a oklaski, ja- 
kimi nagrodziła czwórkę na- 
szych czołowych  sportow- 
oów świadczą o tym, że spo- 
tkanie było w pelni udane. 


PUNKTACJA GIER 
ZESPOŁOWYCH 


Koszykówka dziewcząt: 1) No- 
wy Sącz, 2) Olkusz, 3) Tarnów, 
chłopcy — 1) Olkusz, 2) Tarnów, 
3) Andrychów, piłka siatkowa — 
dziewczęta: 1) Tarnów, 2) Nowv 
Sącz, 3) Olkusz, chłopcy: 1) Ol- 
kusz, 2) Tarnów, 3) Andrychów, 
piłka ręczna: dziewczęta — 1) 
Tarnów, 2) Nowy Sącz, 3) Ol- 
kusz, chłopcy: 1) Tarnów, 2) An- 
drychów, 3) Nowy Sącz. 

W lekkoatletyce pierwsze miej- 
sce wśród dziewcząt zajęły zawo- 
dniczki Krakowa przed Tarno- 
wem, Nowym  Sączem, wśród 
chłopców Kraków przed Nowym 
Sączem i Tarnowem. 

Nie przeprowadzano zespołowej 
punktacji za wszystkie konkuren- 
cje ze względu na to, iż zawodni- 
cy wzgl. zawodniczki szkół kra- 
kowskich startowały w grach ze- 
społowych w drużynach innych 
okręgów. 


takiada Szkół Ogólnokształcących. Zawody 


ostatnim 


te będące 


szczeblem eliminacji przed ogólnopolską spartakiadą, która odbędzie 
się w "bieżącym miesiącu we Wrocławiu, zgromadziły na starcie po- 
nad 600 chłopców i dziewcząt ze wszystkich okręgów naszego wo- 


jewództwa. 

Sport szkolny, który w chwili 
obecnej zajmuje ważne miejsce w 
wychowaniu młodego pokolenia 
zaprezentował się w ubiegłą nie- 
dzielę z najlepszej strony. Boga- 
tego dorobku sportowego nie mo- 
gą  przysłonić  nienadzwyczajne 
może w skali ogólnopolskiej wy- 
niki — ważny jest entuzjazm z 
jakim młodzi chłopcy i dziewczę- 
ta garną się do sportu, ważne jest 
odpowiednie podejście władz 
szkolnych do zagadnień kultury 
fizycznej. Sport da się dzisiaj pogo- 
dzić z nauką — świadczą o tym 
doskonałe wyniki w nauce i spor- 
cie jakie uzyskują koszykarze z II 
Liceum — Bieranowski, Pach i 
Paszucha, iwielu innych uczniów- 
sportowców. 

Najlepiej spisali się gimnastycy 
i gimnastyczki, pływacy i lekko- 
atleci. Niezłe wyniki osiągnięto w 
dysku, w skoku wzwyż, w dal, 
w oszczepie oraz biegach. Sporo 
młodych sportowców. _ pobiło 
życiowe rekordy i oni będą po- 
ważnymi konkurentami nawet dla 
najlepszych we Wrocławiu. 

Na otwarciu Spartakiady mło- 
dzieży szkolnej obecni byli przed- 
stawiciele władz szkolnych, partii 
i władz sportowych. 

A oto wyniki poszczególnych 
konkurencji rozegranych w obu 
dniach zawodów: 

Gimnastyka dziewcząt: 1) Ka- 
wa (Kraków) 28.6 pkt., 2) Lewicka 
(Kraków) 28.4. Zespołowo pierw- 
sze miejsce zajął Kraków przed 
Andrychowem. Chłopcy: 1) Wa- 
lec (Kraków) 27.8 pkt., 2) Drew- 
niak (Kraków) 27.6 — zespołowo 
pierwsze miejsce w tej konkuren- 
cji zajął Kraków przed Andrycho- 
wem. 


KONKURENCJE PŁYWACKIE 
DZIE WCZĘTA: 


Picrwsze miejsca zajęły: 100 m 
klas. — Wacikiewicz (Kr.) 1.43.6, 
50 m grzbiet — Suska (Kr.) 0.48.8. 
50 dow. Kleszcz (Kr.) 0.43.2, 
sztafeta 3X50 zmien — Kraków 
—2.23.2, 5X50 dow. Kraków 
4.31.8. 

CHŁOPCY: 

"200 m klasycznym: Ko- 
rohoda (Kr.) 3.10.4, 100 grzbiet: 
Trzaska 1.34.4, 100 dow. 1) Śpie- 
wak (Kr.) 1.18.2, sztafeta 3X300 


T POR 
P "= "ai 


13:24 | W grach zespołowych dobry poziom wykazali “koszykarze — 
12:33 jeden z silniejszych zespołów koszykarzy krakowskich przed- 


stawia nasze zdjęcie 


m 


m: 1) Kraków 4.43.4 i 5X50 dow. 
1) Kraków 3.35.4. 
TOR PRZESZKÓD — 
DZIE WCZĘTA: 
Antończyk (Kr.) 40.8 przed Jo- 
dłowską N. Sącz 41.1. , 
CHŁOPCY: ' 
Żak (Kr.) 57.1 przed Szczurem 
(Kr.) 1.01.0. 


KONKURENCJE 
LEKKOATLETYCZNE 
DZIEWCZĘTA: 

60 m: 1) Borowiec  (Kr.) 
8.5 przed  Noworytą — (Kr.) 
8.6 1  Żmudą (Andrychów) 
8.7, 100 m: 1) Suwalska (Kr.) 
13.5 przed Dziechalską  (Tar- 
nów) 13.8, 500 m: 1) Ogarek 
(kr) 1.25.1 przed Buszczyńską 


(Kr.) 1.29.3 i Truchan (Tarnów) 
1.29.7, sztafeta 4X100 m: 1) Kra- 
ków (Wityk, Borowiec, Nowory: 
ta, Suwalska) 55.2 przed Tarno- 
wem i Olkuszem, skok wzwyż: 
1) Svsak (Andr.) 1.34 m, 2) Bo- 
rowiec (Kr.) 1.34, 3) Banek (Tar- 
nów) 1.32, skok w dal: 1) Ba- 
nek 4.47, 2) Noworyta 4.46, 3) 
Suwalska 4.43, pchnięcie ku- 
lą: 1) Suchan (Kr.) 8.49 m przed 
Lis (Tarnów) 8.27 i Oskarbską 
7.95, dysk: 1) Suchan 30.83 m, 2) 
Gluzińska (Miechów) 24.19, 3) 
Ochnik (Tarnów) 23.07, trójbój 
lekkoatletyczny: 1) Nowak 
(Bochnia) 1040 pkt. przed Jachi- 
mowską (Miechów) 592 pkt. i Ję- 
drzejowską (N. Targ) 510 pkt. 
CHŁOPCY: 

100 m: 1) Antos (Kr.) 11.7, 2) 
Jachta (Olkusz) 11.9, 3) Przybyło 
(Tarnów) 12.2, 300 m — 1) Wẹ- 
grzyn (Kr.) 40.4, 2) Maksymowicz 
(Kr.) 41.0, 3) Zydek (Andr.) 41.3, 
skok wzwyż: 1) Mirowski (Andr.) 
1.65, 2) Maciejewski (Kr.) 1.60, 3) 
Heliasz (Tarnów) 1.60, skok w 
dal: 1) Mirowski (Andr.) 607 
cm, 2) Jachta 590, 3) Kwinta 
(Kr.) 584 cm, kula: 1) Wnęk (N. 
Sącz) 12.32, 2) Stucjan (Tarnów) 
12.28, 3) Tłamacz (Andrychów), 
11.90, dysk: 1. Stus (Tarnów) — 
43.54, 2) Starowicz (Andrychów) 
40.90, 3) Pazdro (Kr.) 40.29, osz- 
czep: 1) Wnęk 42.71, 2) Baran 
(N. Sącz) 38.70. W pięcioboju 
najlepszym okazal się Bryniarski 
z Nowego Sącza 2822 pkt. przed 
Kawula (Olkusz) i Dziedzicem (Kr), 


RY 


Doskonale spisały stę 


- 


WŁÓKNIARZ ŁÓÔDŻ— 
GÓRNIK WAŁBRZYCH 
6:0 (4:0) 


Zwyciestwo wczorajsze reħa- 
bili uje Włókniarza za przegra- 
ną poprzedniej niedzieli z byd- 
goską Gwardią, ale tylko cze- 
ściowo Łodzianie z miejsca 
przejęli inicjatywę i rozpoczęli 
bombardowanie bramki gości, 
ale zapału starczyło na pół go- 
dziny, po czym zaczęto grać 
mniej starannie. Do pauzy 
bramki zdobyli Kubocz, Sopo- 
rek — 2. Pilarski. Strzały w 
słupek i poprzeczkę uchroniły 
gości od utraty dalszych pun- 
któw. Mimo takiego wyniku 
Górnik nie załamał się i po 
przerwie rozpoczął generalny 
atak, opanowując całkowicie 
sytuację. Ta ustawiczna prze- 
waga nie przyniosła im popra- 
wy wyniku. Tymczasem Włók- 
niarz z dwóch dalszych wypa- 
dów zdobył w 65 i 80 min. je- 
szcze dwie bramki przez Ko- 
kota i Jezierskiego. Rozmokłe 
boisko stwarzało ciężkie wa- 
runki gry. 

Tabela po niedzielnych spot- 
kaniach przedstawia się na- 
stępująco: 


"2 ——— KZ | A z z Z Z a Z Z ZO Z Z ) TO W Z EE Z A NĄ, 


1. Kolej. W-wa 8 14 23:6 
2. Gwardia Bdg. 8 13 20:11 
3. Górnik Byt. 8 11 18:9 
4. Sta! Soan. 8 10 11:8 
5. Włókn. Łódź 8 9 18:10 
6. Górnik Wałb. 8 9 12:14 
7. Ogniwo Tarn. 8 9 11:14 
8. Włókn. Krak. 8 7 10:10 
9. Lotnik W-wa 8 7 12:14. 
10.-Gwardia Kiel. 8 6 6:8 
11. Kolej. Leszno 8 6 10:14 
12. OWKS Bydz. 8 5 4:13 
13. Spójnia W-wa 8 3 9:23 
14. Gwardia Lub. 8 3 4:14 
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Włókniarz Kraków— 


OWKS Bydgoszcz 0:0 


Drużyna ludwinowska przed- 
stawia w obecnej fazie rozgry- 
wek obraz całkowitego rozkła= 
du. 

Obrona ambitna i twarda w 
chwilach niebezpieczeństwa 
kompletnie traci głowę, stwa- 
rzając pod własną bramką nie- 
bezpieczne sytuacje. 

Najlepszą linią drużyny jzst 
pomoc. ale wysiłki Góreckiego 
| Lesśniaka przekreślane były 
przez beznadziejnie słabo gra- 
jący atak. Co gorsze w -napa- 
dzie katastrofalny spadek for- 
my wykazali starsi zawodnicy 
— od których można przecież 
więcej wymagać. Nowak ani na 
moment nie przypominał da- 
wnego świetnego kierownika 
ataku. Browarski strzelał dość 
często — ale wszystkie strzały 
mijały cel. Rychlik, Czyż i Ku- 
charski dostroili się do pozio» 
mu swych starszych kolegów. 
Bożek grający tylko 13 mi- 
nut nie mógł wykazać swych 
możliwości. 

Na poziomie zagrali w Włów 
kniarzu Rybicki i obaj pomoc- 
nicy. 

OWKS najsilniejsze swę 
punkty ma w brankarzu Roe 
stńskim i obronie. Dobre mo- 
menty mieli także Musiał 4 
Zamorski w ataku, 

Więcej z gry mieli gospoda- 
rze, którzy jednak w Ssytua- 
cjach podbranikowych zawo- 
dzili w kompromitujący spo- 
sób. 

Napastnicy OWKS-u rzadziej 


; gościli pod bramką Rybickie- 


go, ale ich akcje — były o 
wiele groźniejsze. 


Sędziował Kuścik ze Stalino- 
grodu. — poprawnie. 


Wśród ulewnego deszczu 
rozegrano motocyklowe wyścigi uliczne 


Z wielkim zaciekawieniem o- 
czekiwali liczni krakowscy sym- 
patycy sportów motorowych na 
pierwsze w tym sezonie w na- 
szym mieście motocyklowe wy- 
ścigi uficzne. Zainteresowanie 
było tym większe, że udział w 
imprezie zapowiedziało kilku 
czołowych motocyklistów Polski 
z Żymirskim, Kupczykiem i Ba- 
chowską na czele. 


Troskliwe przygotowania or- 
ganizatorów wczorajszych zawo- 
dów, którymi były sekcje moto- 
rowe Gwardii i OÓWKS-u popsu- 
ły w dużej mierze niekorzystne 
warunki atmosferyczne. Ustawi- 
cznie padający ulewny deszcz 
zmusił zawodników do ostrożnej 
jazdy i do ograniczenia szybko-- 
ści. 


Bardzo emocjonującym był 
wyścig w klasie maszyn do 125 
ccm. Wystartowało 9 zawocdni- 
ków, z której to stawki od dru- 
giego okrążenia prowadzenie ob- 
jął zawodnik krakowskiego 
OWKS-u Nowak. Zwycięzca te- 
go wyścigu,  Dobranowski z 
Gwardii, jechał początkowo na 
dalszej pozycji, ale stopniowo w 
miarę zbliżania się do mety 
zmniejszał odległość dzielącą go 
od czo!tówki, by wreszcie na sa- 
mej mecie wysunąć się na czolo. 


W klasie maszyn do 500 ccm 
walka o zwycięstwo od płegw- 
szych okrążeń rozgrywała się 
„pomiędzy J. Hennekiem a żymir- 
skim. Krakowianin Koprowski, 
jadący na słabszej od motocykli 
rywali maszynie, miał ponadto 
w niedługi czas po starcie de- 
fekt i w ostatecznej punktacji 


s i l młode lekkoatletki naszego wojewódz- 
twa, osiągając niezłe wyniki w poszczególnych biegach. 


Na 


zdjęciu zawodniczki podczas przedbicyu na 60 m. 


zajął ostatnie miejsce. Hennek 
| Zymirski zmieniali często pro- 
wadzenie. a w ostatnim okrąże- 
niu Żymirski jechał na drugiej 
pozycji, licząc że tuż przed metą 
potrafi wyprzedzić swego kon- 
kurenta. Hennek nie pozwolił się 
jednak zdystansować. pruejrż- 
dżając Jako pierwszy linię mety. 

Szczegółowe wyniki przedsta- 
wiają się następująco: 

Klasa do 125 ccm: 1) Dobra- 
nowski (Gwardia) na Sokolec — 
26.47.9 min., 2) Nowak (OWKS) 
na DKW — 26.48, 3) Bachowska 
(Górnik Sosnowiec) na WFM — 
27.33.2, 

Klasa do 250 ccm: 1) Kupczyk 
(CWKS) 28.24.2, 2) Pater 
(Gwardia Kraków) — 28.25.5, 3) 
Szraj (CWKS) — 31.21.2 (wszyscy 
na motocyklach Jawa). 

Klasa do 500 ccm: 1) Hennck 
J. (OWKS Kraków) 23.49.9, 2) 
Żymirski (Ogniwo Warszawa) — 
23.50 (obaj na motocyklach 
Triumph Grand Prix), 3) Fran- 
kowski (AZS Kraków) na Norto- 
nie — 25.11.9, 

W kategorii maszyn z wózkami 
zwyciężył Lewicki (CWKS War- 
szawa) na M-72 26.29.3 przed Se- 
nissonem (Włókn. Kraków) na 
Harley 29.00.9 

Wczorajsze zawody, stano» 
wiące eliminację do mi- 
stirzostw strefy południowej, 
rozegrane zostały w ramach 
przygotowań sportowców pol- 
skich do IV Festiwalu Mło- 
dzieży i Studentów w Buka- 
reszcie. 


0099999099909000990900000 
Z ostatniej chwili 


Koszykarze ZSRR 
' prowadzą 
w mistrzostwach Europy 


Rozegrane w dniu wczoraj- 
szym w Moskwie dalsze spot- 
kania o mistrzostwo Europy w 
koszykówce mężczyzn przynio- 
sły następujące wyniki: 

W grupie finałowej Związek 
Radziecki pokonał Włochy 
88:54, Węgry wygrały z Jugo- 
sławią 69:51, a Czechosłowacja 
zwyciężyła Francję 55:47. 

W grupie walczącej o dal- 
sze miejsca Rumunia pokona- 
ła Liban 65:56, a Belgia wy- 
grała z Finlandią 59:49. 

mistrzostwach prowadzi 
drużyna ZSRR, która odniosła 
cztery kolejne zwycięstwa, 
przed Izraelem i Węgrami. 

W grupie drużyn 
cych o miejsca od 9 do 17 proe 
wadzi Belgia przed Bułgarią, 


walczą”. 
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Warszawa - Kraków | spału mecz na boisku 


we czwartek 4 bm. 


W najbliższy czwartek 4 bm. 
rozegrane zostanie w Krako- 
wie międzymiastowe spotkanie 
piłkarskie Warszawa — Kra- 
ków. Obydwie drużyny wystą- 
pią w swych najlepszych skła- 
dach. 

W związku z meczem odbę- 
dzie się dzisiaj tj. w ponie- 
działek 1-go czerwca o godz. 
18.30 konferencja sportowa w 
lokalu sekcji piłki nożnej 
WKKF, na której ustalony zo- 
stanie skład drużyny krakow. 


CWKS II 


bez porażki na czele 
ligi rezerw 


W niedzielnych spotkaniach 
rezerw ligowych uzyskano na- 
stępujace wyniki: 


Unia Chorzów — Gwardia 
Warszawa 5:1 (2:0) 
Górnik Radlin — Ogniwo 


Kraków 0:3 (0:1) 

Kolejarz Poznań — OWKS 
Kraków 1:10 (0:6) 

CWKS — Budowlani 2:1 (1:1) 

Gwardia — Budowlani Gd. 
6:1 (2:9) 

Bu?owlani Opole — Ogniwo 
Bytom 0:1 (0:1). 


Po ostatnich spotkan 
ligi rezerw, tabela prze - 
wia sie następująco: 


1. CWKS 8 16 33:7 
2. OWKS 8 12 32:15 
3. Ogniwo Byt. 8 11 16:10 
4. Unia Chorzów 8 10 18:10 
5. Ogniwo Kr. 8 10 16:9 | 
6. Gwardia Kr. 8 9 22:16 | 
7. Bul. Opole 8 9 17:15 
8. Rud. Gdańsk 8 5 10:24. 
9. Gwardia W-wa 8 4 13:31. 
10. Górnik Radl 8 4 6:15 
11. Kołejarz Poz. 8 3 8:30 | 
12. Rud. Chorzów 8 3 13:?3 | 
6444 00400%%$mum=%6Ę4 


Klabiński zdohywa 
mistrzostwo Polski 


W Bydgoszczy odbyły się 
szosowe kolarskie mistrzostwa 
Polski, w których wzięło udział 
ponad 300 kolarzy. W wyści- 
gu głownym na dystansie 200 
km zabrakło jedynie na star- 
cie Gabrvcha. 

Na 14 km z czołówki odpa- 
da mając defekt gumy Wali- 
szewski. Pierwsze niewielkie 
wzniesienia rozciągają kolarzy 
na kilka grup. W grupie pier- 
wszej jedzie 9 zawodników — 
Waliszewski, Klabiński, Kró- 
lak, Hadasik, Wrzesiński, Drą- 
żkowski, Łasak, Więckowski 
i Chwiendacz. 

Na 20 km przed Bydgoszczą 
czołówka zdobywa ok. 7 min. 
przewagi. Na ulicach Bydgo- 
szczy inicjuje ucieczkę: Kla- 
binski I jako pierwszy mija 
metę zdobywając mistrzostwo 
Polski. Kilka sekund za Kla- 
bińskim kończą wyścig Królak, 


Wilczewski, Hadasik, Wiec- 
kowski i Chwiendacz. 
Wyniki: 


1) Klabiński (Gwardia War- 
szawa) 5:30:16 

2) Królak (CWKS) 5:30:22 

3) Wilczewski (Unia Chorzów) 
5:20:24 


5:30:27 
5) Więckowski (CWKS) 5:30:32 


4) Hadasik (Unia Chorzów) | 
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ŚJEKARŹZ 


Gwardii 


Gwardia omal nie traci punktu 


w meczu z osłatnią drużyną w lidze 
Gwardia — Budowlani Gdańsk 2:1 (0:0) 


GWARDIA: Jurowicz, Snop- 
kowski, Szczurek, Flanek, Ślizow- 
ski, Jędrys, Kotaba,  Jaskowski, 
Kościelny (Gamaj), Rogoza, Mor- 
darski. 

BUDOWLANI: Gronowski, 
Kupcewicz, Kamzela, Lenz, Ko- 
rynt, Baran, Kurz, Rogocz, Goż- 
dzik, Dudziński, Świstak. 

— Temu spotkaniu brakło soli 
— powiedział jeden z widzów — 
opuszczając boisko. 

Do tej diagnozy — nie trzeba 
chyba nic dodać. 

Z przekroju spotkania Gwardia 
miała wyrażną przewagę, piłka 
chodziła od nogi do nogi, strze- 
lano często, a kilka strzałów było 
ładnych; koniec końców Gwardia 
zainkasowała dwa bardzo cenne 
punkty, umacniając się w czołów- 
ce. Mimo to zwolennicy gwardzi- 
stów — przeżywali ciężkie chwi- 
le, gdy po wyrównaniu przez dłu- 
gie minuty — nie widać było na- 
ziel na zwycięstwo. 

Brakło w tym spotkaniu szybko- 
ści, przebojowości, a przede wszy- 
stkim woli zwycięstwa i zdecydo- 
wanej walki. 

Gospodarze sądzili widocznie, 
że przeciwnik jest łatwy i nie 
trzeba specjalnego wysiłku aby u- 
zyskać 2 punkty. Toteż grozba u- 
traty punktu na własnym boisku 
była bardzo bliska i dopiero błąd 
Gronowskiego ułatwił zwycięstwo. 
Aż przykro pisać, że brak Ko- 
huta w ataku obniża wartość tej 
linii do połowy, Mordarski, naj- 
starszy zawodnik w napadzie 
Gwardii zasłużył na normalną, 
wysoką lokatę nie tylko za umie- 
jętności piłkarskie, ale przede 
wszystkim za lekcję ambicji jaką 
dał młodszym zawodnikom. W 
wielu zagraniach jednak nie znaj- 
dował zrozumienia u współpart- 
nerów. Obok niego na normal- 
nym poziomie zagrał tylko Kota- 
ba. Kościelny przechodzi ostry 
spadek formy — wykazując przy 
tym brak szybkości i kondycji. 
Rogoza i Gamaj także poniżej 
swych możliwości. 

Budowlani z Gdańska to przede 
wszystkim formacje dełensywne. 


Gronowski bardziej zdecydowaną 
mterwencją w 35 min. gry mógł 
uchronić swą drużynę od poraż- 
ki, ale trzeba równocześnie pod- 
kreslić, że kilkakrotnie dal próbki 
niewątpliwego talentu bramkar- 
skiego. Obrona i pomoc zapre- 
zentowała się z dobrej strony. 
Szczególnie w pierwszej części 
gry — zaimponowała skuteczno- 
ścią — wychodząc obronną ręką 
z prawie 45-minutowego oblężenia 
bramki. 

Napad gdańszczan nie potrafił 
w pierwszej części gry nawiązać 
walki i tracił piłkę po piłce. Pə 
przerwie grano już dużo lepiej — 
a były nawet okresy, w których 
goście przeważali i mieli realne 
szanse na zdobycie bramki. Naj- 
lepszy w tej linii Gożdzik — tal- 
kakrotnie poważnie zagrozil 
bramce Jurowicza. 


Przebieg spotkania 
Już w 2 į 3 min. Gronowski bro- 


ni dwa kolejne atrzały Mordar- 
skiego, ; 
Gwardia atakuje bez przerwy 


i Kotaba z ideałuej pozycji atrzelą 
obok słupka, a za chwilę Rogoza 
wysoko nad poprzeczką. 

W 12 min. po płynnym ataku 
atrzela celnie Kotaba ale Gronow- 
ski broni nakrywką, 

Próbuje szczeńcia Flanek, jed- 
nakże jego strzal jest niecelny. 

W 22 min. po ładnej akcji całe- 
go napadu „bombe“ Kolaby Gro- 
nowski z trudem bron! na róg. 

Od tego momentu — Gwardia 
wprawdzie w dalszym cngu panu: 
je na boisku — ale napad nie po- 
trafi już poważnie zagrozić bram- 
ce (ironowskiego, 

Natomiast nnupaastnicy drużyny 
gdańskiej przeprowadzają już kil- 
ka akcji ofensywnych a w 14 min. 
Rogocz nia doakonalą poaycję do 
atrzelenia bramki. 

Po zmianie pól już w pierwszej 
minucie Świstak zatrudnia Juro 
wicza, a za chwile ładnie przez te- 
go samego zawodnika WYpracowa- 
nej piłki — nie ma kto wykorzystać 

W 49ej min, za laul na Jaskow- 
akim Sqdzia dyktuje szut karny, 
pewnie egzekwowany przez Mor- 
darskiege. 


Dalsze ataki Gwardii mijają bez 
efektu, po czym do gloau dochodrą 
Budowlani i coraz częściej gosz- 

ann 


Na liniach defensywnych 
- załamały się ataki 


OWKS-u i Kolejarza 


Kolejarz — OWARS 0:0 


KOLEJARZ: Paczkowski, 
Sobkowiak, Tarka, Deska, Sło- 
ma, Chudziak, Koltuniak, A- 
nioła, Kajdasz, Wróbel, Chmie- 
lecki (Brzceżańczyk). 

OWKS: Pajor, Durniok, Ka- 
szuba, Danielarczyk, Strzyka!- 
ski, Grzywocz, Kroczek. Ķo- 
wal, Piechaczek,  Uznański, 
Glajcar (Bitner). 

Sędziował Marcinkowski z 
Łodzi. Widzów 7 tys. 

Poznańscy kolejarze specja- 
lizują się w wynikach remi- 
sowych. Również sobotnie spo- 
tkanie OWKS Kraków—Kole- 


jarz Poznań zakończyło się 
nierozegraną, a wynik bez- 
bramkowy tym razem nie 


krzywdzi żadnej drużyny. W 
pierwszej części meczu bo- 


6) Chwiendacz (Górnik My- | wiem więcej z gry mieli kra- 


słowice) 5:30:36 


kowianie, a po przerwie prze- 


7) Ulik (Gwardia Łódź) 5:44:25 | wagę wykazali kolejarze. Spo- 


Dzielnie bronił się beniaminek ligi 


ale uległ w końcu Ogniwu 
Ogniwo Bt. — Budowlani Op. 4:3 (3:2 


Mecz 'Budowlani—Ogniwo 
Bytom rozegrany w Opolu za- 
kończył się nikłym, ale zasłu- 
żonym zwycięstwem Ogniwa, 
które było w przekroju spot- 
kania drużyną lepszą. Dzięki 
lepszym umiejętnościom tech- 
nicznym Ogniwo miało w polu 
lekką przewagę, ale ambitną 
i ofiarną grą Budowlani sta- 
nowili bardzo groźnego prze- 
ciwnika. W zespole bytomskim 
doskonale zagrał bramkarz 
Horn, Lelonek w defensywie 
oraz Kcmpny i Więcek w ata- 
ku. Obrońcy nie mieli swego 
dnia. 


Najlepszymi napastnikami 


Opola byli strzelcy bramek 
Mielniczek i Słysz. Mecz to- 
czył się podczas deszczu na 
rozmokłym i śliskim terenie, 
na którym łatwiej dawali so- 
bie radę lepiej technicznie za- 
awansowani zawodnicy Ogni- 
wa. 

Bramki zdobyli: w 5 min. 
Mielniczek (Bud.), w 7 min. 
Więcek (Ogn., w 32 min. 
Mielniczek, w 36 min. Wiś- 
niewski (Ogn.) w 40 min. Kem- 
pny (Ogn., w 60 min. Wiś- 
niewski (Ogn., w 66 min. 
Słysz (Rud.). Sędziował Hasel- 
busz z Warszawy. Widzów 8 
tys. 


tkanie należało do niezwykle 
ciekawych, a gra była szybka 
i żywa. 

Do przerwy wojskowi mają 
zdecydowaną przewagę, grają 
szybko, płynnie efektownie 
dla oka, ale mało skutecznie. 
Składnym akcjom napastni- 
ków wojskowych brak było 
wykończenia. Już w 5 min. 
najlepszy napastnik OWKS — 
Kroczek ma okazję do zdoby- 
cia bramki, ale z najbliższej 
odległości pudłuje. Wypadki 
niewykorzystania dogodnych 
sytuacji mnożą się, ale trzeba 
przyznać, że wojskowi strzela- 
ją dużo, przy czym niektóre 
strzały były grożne. Bramkarz 
Kolejarza Paczkowski był sta- 
le w opałach. Błysnął jednak 
w tym meczu wielką formą, 
bronił najgrożniejsze strzały i 
napastnicy wojskowych nie 
potrafili zmusić go do kapitn- 
lacji. Kolejarze ograniczyli się 
w tym okręsie do obrony, bar- 
rzo rzadko przechodzili na po- 
le karne gości, najlepszy ich 
napastnik Anioła został zupeł- 
nie zastopowany przez obroń- 
ców krakowskich, Durniok i 
Kaszuba z łatwością likwido- 
wali wszelkie akcje zaczepne 
napastników poznańskich. 

Radykalna zmiana nastąpiła 
po przerwie. Teraz inicjatywę 
ohjęli gospodarze i byli atroną 
atakującą. OWKS cofnął 
swych łączników do tyłu 
wzmacniając formacje defen- 
sywne. Napastnicy Kolejarza 
mieli kilka okazji na zdobycie 
bramki, ale nie wykorzystali 
ich przez powolność i brak 
zdecydowania. Niemniej trze- 
ba stwierdzić, że obrona kra- 
kowian grała nadal doskona- 
le i wychodziła obronną ręką 
w gorących momentach pod- 
bramkowych. 


| 


czą na przedpolu bramki gospo- 
darzy. 

W 59 min. Goździk strzelą ostra 
tuż pad poprzeczkę, a za chwilę po 
akcji trójki środkowej strzela tym 
razom celnie I mimo interwencji 
Jurowicza - wyrównuje. 

W 63 mln (ironowaki popisuje 
ele piekną interwencją przy obro 
nie atrzału (Gninaja ~ po czym 
znów następuje okres przewagi 
gdańszczan. 

W 76 min. 
nym wybiegiem 
dziejnej aytuncji, 

W BO min. Grenewski broni na- 
krywką niegroźny zresztą strzał 
— ale nadbiegający Rogoza wybija 
mu piłkę z rąk | posyła do siatki. 

Sędziował Sperling z Łodzi. WI, 
dzów około 8 tya. A. G. 


Jurowicz przytom. 
ratuje w bezna- 


Str. $ 


Gronowski był szybszy 
od Kotaby 


R Z 


Jeden z licznych momentós pod bramka Budowlanych Gio- 
nowski wybiera pilke snui nóg Kotaby. Obok Rogoza blokowa* 


ny prze? 


Nie ma ataku, nie ma defensywy, nie ma konidecii 


Dobrze że tylko 0:2 przegrało Ogniwo 


przy tak słabej grze defensywy 


Górnik Radlin — Ogniwo Kraków 2:0 (0:0) 


GÓRNIK: Budny, Warzecha, 
*Grzcgoszczyk, Pytlik, Zdrza- 
łak, Sachs, Węglorz (Kurzeja), 
Bożek, Szleger, Moj, Wiśniow- 
ski. 

OGNIWO: Hymczak, (Koś- 
ciółek), Gędłek, Dudek, (Pa- 
wlikowski), Słaboszewski, Ma- 
zur, Kolasa, QGlimas, Dudon, 


Wiiczkiewicz, Radoń, Wawrzu- 
siak. 

W 30 min. meczu uległ kon- 
tuzji Hymczak, którego zastą- 
pił Kościółek. 

Spotkanie Górnik Radlin— 
Ogniwo Kraków nie należało 
do ciekawych, na co złożyła 
się bardzo słaba gra krakow- 


Alszer strzela 4 bramki 


Pogrom Gwardii W-wa 


w Chorzowie 
Unia — Gwardia 5.0 (3:0) 


UNIA: Wyrobek,  Gebur 
Bartyla, Bomba, Suszczyk, Sie- 
kiera, Alszer, Pieda, Breiter, 
(Pala), Cieslik, Mateja. 

GWARDIA: Stefaniszyn, 
(Paprotny), Markowski, Ma- 
ruskiewicz, Ochmański Hody- 
ra, Zientara, Olszewski, Brzo- 
zowski, Hachorek, Wiśniewski, 
Baszkiewicz, Jazłowiecki. 

Bramki padły w następującej 
kolejności: Bartyla w 14 min. 
Alszer w 22 min., Alszer w 32 
min., w 55 min. i 85 min. 

Unia wystąpiła po miesięcz- 
nej przerwie z Breiterem w 
napadzie . Jego kontuzja wy- 
daje się być niezupełnie je- 
szcze wyleczona skoro już po 
38 min. musiał zejść z boiska. 
Zastąpił go Pala. W spotkaniu 
ze stołeczną Gwardią Unia 
miała przez cały czas przy- 
gniatającą przewagę. Pierwsze 
minuty tego nierównego poje: 
dynku nie zapowiadały wpraw- 
dzie tak wysokiego zwycięstwa 
Unii. Gwardia w tym okresie 
gry Szybko przerzucała akcje 
spod swojej bramki na stronę 
gospodarzy. Migła kilka ład- 
nych zagrań, ale kończyły się 
one na doskonałych formacjach 
obronnych Unii. Okres dobrej 
gry Gwardii jednak szybko mi- 
nął i po 15 minutach warsza- 
wianie zostali zepchnięci do 
defensywy. Serię bramek zapo- 
czątkował w 14 min. 
który z 60 m niespodziewanym 
strzałem zdobył prowadzenie. 
W 22 min. Alszer odwyższyi 
wynik na 2:0, przy czym winę 
ponosi tu Stefaniszym. W 32 
min. po pięknym zagraniu ca- 
łej piątki ofensywnej Alszer 
zdobywa trzecią bramkę. 

Po zmianie pól Unia przepro- 
wadziła zmianę swej linii na- 


padu. Linia ta grała teraz w 
składzie: Pala, Pieda, Al 
szer, Cieślik, Mateja. Unia 


była w dalszym ciągu w ofen 
sywie a motorem wszystkich 
akcji był szybki Alszer. Ucie- 
kał on stale do przod i stwa- 
rzał grożne sytuacje pod bram- 
ką Stefaniszyna. Każdorazowy 
jego raid groził utratą bram- 
ki dla Gwardii. W 55 min. zdo- 
był Alszer zaskakującym strza- 
łem czwartą bramkę, a w "85 
minucie ustali} wynik spotka- 
nia. 

Oceniajac ero Unii w spot- 
kaniu z Gwardią naieży stwier- 


Bartyla, | 


dzić, że poprawia się ona z me- 
czu na mecz, przy czym mło. 
dzi napastnicy w towarzystwie 
Alszera i Cieślika robią wel- 
kie postępy. 

W formacjach defensywnych 
wyróżnia się Siekiera i Barty 
la, który jest nadal najlepszym 
obrońcą. Mecz z Gwardią wy- 
grała Unia bez więłszego wy- 
siłku demonstrując okresami 
piękną ale również skuteczną 
grę. 

Widzów 6 tys. — Sędziował 
Małecki z Wrocławia. 


ubrońców gdańsk:ch. 


skiej drużyny. Wprawdzie de 
pauzy krakowianie utrzymali 
wynik bezbramkowy, ale po 
przerwie załamała się również 
defensywa, w której Gędłek 
popełniał wręcz szkolne blę- 
dy. Słaba gra formacji obron= 
nych przyczyniła się w głów= 
nej mierze do porażki Ognie 
wa. Spotkanie wykazało zue 
pełną przewagę Górnika, któe 
ra okresami przechodziła w 
oblężenie bramki krakowian. . 

Górnicy byli zespołem bar= 
dziej zgranym, bojowym, nie 
bawili się w żadne zawiłe 
kombinacje i prostymi zagra- 
niami łatwo zdobywali teren, 


w czym pomagała im _ słaba 
gra (formacji defensywnych 
Ogniwa. 


Ogniwo przechodzi wyrażny 
spadek formy, a w drugiej 
części spotkania Górnik obna« 
żył wszystkie braki krako= 
wian. Przede wszystkim kra= 
kowianie nie wytrzymali sil= 
nego tempa i w ostatnim kwa- 
qdransie zawiedli zupełnie kone 
dycyjnie, tak że gra była jed- 
nostronna. | 

Zwycięstwo Górnika Radlin 
chociaż nikłe ,nie ulegało żad= 
nej dyskusji. 

Strzelcami zwycięskich bra- 
mek byli: Bożek w 55 min. 1 
Wiśniowski w 80 min. 

Sędziował Walczak z Łodzi. 
Widzów 2 tys. 


Budowlani z Chorzowa 


ruszyli z 


impełem 


-po pauzie wojskowi wzięli górę 
CWKS — Budowlani 3:1 (0:1) 


BUDOWLANI: Hajduk, Król, 
Janduda, Karmański, Wieczorek, 
Gajdzik, Powała, Olszówka, Mu- 
skała, Fogelsteler, Glanz. 

GWKS: Szymkowiak, Zieliń- 
ski, Orłowski, Budziński, Wie- 
czorek, Bieniek, Pulikowski, Ja- 
neczek, Szymborski, Olejnik, Ce- 
helik (Jerominek). 

Pomimo prowadzenia przez 
chorzowian do przerwy 1:0, zwy- 


cięstwo 3:1 odnieśli wojskowi, 
którzy byli drużyną zdecydowa- 
nie lepszą. 


Ciężkie „boisko oraz padający 
przez cały czas spolkania deszcz 
utrudniały obu drużynom grę. 
Pomimo tych przeszkód CWKS 
łatwiej sobie dawal radę zarów- 
no w ofensywie jak i w defen- 
sywie, budując sprawne akcje 
zaczepne oraz dobre poczynania 
obronne. Budowlani początkowo 
ruszyli z wielkim impetem. 
Chwila nieuwagi Zielińskiego i 
Orłowskiego zadecydowała o 
zdobyciu bramki przez 'ewo- 
skrzydłuwego chorzowian. Póź- 
niej CWKS wzmocnił czujność 
i nie pozwolił napastnikom Bu- 
dowlanych na grę na swoim po- 
lu karnym. 

Budowlani do przerwy stano- 
wili dość groźnego przeciwnika. 
Po .zmianie stron wvczerpani 
ciągłym naporem CWKS starali 
się tylko bronić swego stanu po- 
siadania, lecz im się to nie 
udało. 


Dobrze grający napad war- 
Szawian coraz bardziej zagrażał 
bramce Ślązaków i w efekcie 
zdobył trzy bramki ze slrzalów 
najlepszego napastnika — Szym= 
borskiego oraz Olejnika. Pierw- 


sza z tych bramek padła 
w sposób niecodzienny. — 
Po akcji wojskowych bram- 


karz Hajduk wybiegł 2 bramki, 
upadł na ziemię, a piłkę idącą 
wysokim łukiem do bramki za- 
trzymał robinzonujący olnońca 
Karmański Rzut karny wyko- 
rzystał Szymborski, który w 9 
min. później ostrym strzelem 
sprzed linii pola karnego zdobył 
prowadzenie. W trzy min. 
później bramkarz Budowla- 
nych wvhiega do prowadzjcego 
piłkę Pulikowskiegn, a Karmań- 
ski fanluje go, zmnszajac do 
zejścia z boiska. Na pięć minut 
przed końcem meczu (!ejnik zdo- 
bywa trzecią bramkę. 

W CWKS na ogól wszyscy za- 
wadnicy grali na dobrym pozio- 
mie z wyjątkiem Janeczka. Poza 
Szymborskim wyróżnił się świe- 
tnymi zwodami ciała i dobrym 
dryblowaniem również lewo- 
skrzydłowy Cchelik. 


U Budowlanych poza bramka- 
rzami należy wyróżnić Jandudę 
na środkowej obronie. 

Sędziował Bukowski z Rado- 
mia. Widzów 5 tys. 
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Mamy jeszeze w pamięci I] 
Ogolnonolski Rad naraarsku 
PTTK, doskonale zoryantzowa- 
ną, naprawdę masową imprezę. 
Catkiern. niedawno, bu równole: 
gle z Wyścigiem Pokoju, odby 
wały się krajowe  kolnyskie 
ZMP-owskie Kaidy Pokoju, W 
przygotowaniu jest Ogólnopol- 
sk: pieszy raid PTTK Szlakiem 


Roku Kopernikouskiego, oraz 
Ogólnopolski kolarski rard 
PTTK Szlakiem Wyzwolenia 
Chełm— Warszawa. 


A w ub. niedzielę na przeło- 
mie Dunajca miał miejsce znow 
nowy, zupełnie bez precedensu 
przetom w sensie masowości, a 
mianowicie I Ogólnopolski 
górski raid kajakowy na trasie 
Nowy Turg—Szczawnica=No- 
wy Sącz, z udziałem 140 ucze- 
stników, ktorzy wykazali wy- 
aska sprawność techniczną, a 
“także «ondyeję fizyczną, 
ksieżeńskość i  kolektywizm. 
Trasa ratdu biegła w przeważa- 
jącej czesci, przez teren gra- 
nicany, i trzeba tu  podkreslie 
wielką pomoe i przychylnośe 
d'a radu ze strony Wojsk O- 
chrony Pogranicza, ze strony 
Komitetów Partii i Rad Naro- 
dowych. Nie mówiąc już o lud- 
mości wiejskiej, która owacy)- 
nie witała na trasie kajakarzy 
ze Sialinogrodu, Nowej Huty, 
Szczecina, Warszawy. 

"Nie od rzeczy będzie wspom- 
nieć o politycznej oprawie tej 
imprezy, która rozpoczęła się 
przemarszem uczestników przcz 
Nowy Targ do budynku, w któ- 
rym w 1914 r. więziony byt 
przez wlanze austriackie — Le- 
nin, gdze przy tablicy pamiąt- 
k»wej złożnny zortat wier'ec, a 
uezestnieu zwiedzili cele wię 
ztenne. (wn.) = 


sk 
"W: Krakowie przy ul 


jakową 

W swnorm czasie, 
przeięło budynek w stin 
pe'ne zdewastowanum 
po desce. belkę po belce. ża'a- 
każcy Ogmwa uumenu! luk 
dlugo. aż drewniany kh'udiptrt 
przyjął znowu przyzwoity wy: 
gad Fakt ten est tym g-d- 
nieiszy podkreślenia. że wiek- 
s>ość robót wykonana zns'uła 
silami ulasnym w ramach 
spn!ecznuch zobowiązań 

Dwa lata temu zarząd Yo- 
jewodzkiego . Przedsiębrorstiwa 
Wadno-Kónalizacyjnego przystyi 
pl do robót ziemnych w obrę:' 
bie przystani, — zobniwiąznjąc 
sie do pasostawienia terenu w 
takim stan:e w jakim ga vastul 
przed rozpoczęciem wykopu 

Przyrzcczentia. (ego  zarzad 


Woj Przedsiębiorstwa Wodno- 
Kanalizac nie dotrzymał Nie 
odnoweł płyty belonowej ped 


budynk'em przez co konstruk. 
cia nośna budynku ulegla osia- 


„ bieniu, a pozu tum na podtwór- 


ku pozostała góra nie wywie- 
2i0nej ziemi 2 wykopu. 
Rożżaleni _ karakowcy O. 
gnwa. zeracają sig 2a ndczym 
pażredn'ctwem da Zarzadu 
Wa; Przeds. Robót  Wońno- 
Kanolizac. o dotrzymanie: przy- 
rzeczena. a więc 0 naprattę 
płyty betonowej i wywóz pozo- 
Siawionej ziemi. 
" Karkowcy Ogniwa zaho- 
w:'qzują się do udzielenia po- 
mocy przy nakladanıu ziemi, 
proszą tylka o dostarczenie 
€igiurowych aut. 


Sadzimy, że Zarzad Woj 
Przeds Wodno - Kanalizuc. 
przypomni sobie o swym vbn- 
wiazku i słuszną  prelen<ję ka- 
jakowców Ogniwa — zaspokoi. 
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Ognieo , 
?lie, | 


De:.kę 


An- | 
jazdowej 4 krakowskie Opniwon | 
MPK ma wlasną przysli::ń ka- i 


la dwa miesiace IV Międzynarodowy Festiwal Młodzieży 


Bukareszt przygotowuje się 
do radosnego świeta młodzieży cułęgo swiatu 


Jeszcze tylko dwa miesiące dzielą nas od wielkiego wy- 
darzenia jakim będzie IV Festiwal Młodzieży Demokra- 
tycznej w Bukareszcie. Mlodzież ze wszystkich konty” 
nentów, młodzi ludzie różnych kolorów skóry, różnych 
wyznań i przekonań zamanifestują w Bukareszcie wolę 
walki o pełne prawa młodzieży, o pokój i braterstwo mię- 


dzy narodami. 


Tegoroczny Festiwal mło 
dzieży demokratycznej w Bu- 
kareszcie, podobnie jak i po- 
przednie, przewiduje jako je- 
den z głównych punktow swo- 
jego programu turniej sporto- 
wy pomiędzy młodzieżą wszyst- 
kich krajów. Program tej szla- 
chetnej, sportowej waiki ulo- 
żony jest według życzeń mło- 
dzieży całego świata i obejmo- 
wać będzie: lekkoatletykę, gim- 
nastykę. pływanie. sporty wod- 
ne, koszykówkę. siatkówkę, pił- 
kę ręczną į kolarstwo. Ponadto 
mężczyźni zmierzą swe siły w 
rugby. piłce nożnej. piłce wod- 
nej. boksie. zapasach (grecko- 
rzymskie i wolne) oraz podno- 
szer u ciężarów 

Stolica Rumunii przygoto- 
wuje się starannie do przyję- 
cia gości. Celem nadania zawo. 
dom sportowym odpowiedniej 
oprawy buduje się tam olhrzy- 
mi stadion sportowy. Ponadto 
poszczególne dyscypliny roze- 
grane zostaną w Centralnym 
Parku Kultury i Sportu im. 23 
Sierpnia, na ««adionie Republi- 
ki, na stadionie Spartaka i 
Dynamo. Zawody gimnastyczne 
rozgrywane będą w oibrzymiej, 
nowoczesnej hali sportowej 


Floreasca. a bokserzy. zapaś- 
nicy i cłężarowcy walczyć bę- 


W  mietrznpiwaca  piłkarakich 
ZSRR na czoło tabeli wysunął aie 
mistrz Zwizzku Radzieckiego Spar: 
tak rIMoskwa) po pokonaniu do- 
tycheyrasowegzo przodownika Dyna- 
mo Kijów 3:1 oraz po wysokim 
zwycięstwie 7:0 nad Spartakieju 
Vilniua, 

Spartak Moskwa jest jedyną dru- 
żyną boz porażki w mistrzostwach 
| prowadzi w tabeli mając pe 7 


meczach 18 Bkt Drugie m 'ejace | 
zajmuje Zenit Leningrad, (rzecie 
Dynamo Kijów 7 pkt Po & pun- 


któw mają: Torpedo (Moakwaj i 
Lokomotiv (Moskwa). 
c 

W piłkarskim spotkaniu z cyklu 
aliminacji rlo mistrzoatw śAwiala 
Belgia pokonała w Helsinkach FIn- 
jandię 4:2. 

W towarzyskich meczach miedzy- 
pańatwawych Tureja pekenała w 
Bernie Szwajcarię 2:1, z Norwagia 
zremisowała w Oslo z amatorską 
rsprezentecją Angli 1:1. 


|— -< ano En Z 


Humor sporłowy 


dą o mistrzowskie tytuły w ha- 
li Dynamo Pływacy spotkają 
się na młodzieżowym stadionie 
pływackim w stolicy Rumunii. 

Trasa wyścigu kolarskiego 
na dystansie 100 i 180 km męż- 
czyzn prowadzić. będzie z Bu 
karesztu do Ploesti, Campina 
j z powrotem do stolicy, pod- 
czas gdy kobiety startujące w 
wyścigu na 50 km pojadą tra- 
są Bukareszt — Tancabesti — 
Bukareszt 

Według dotychczasowych. po- 
bieżnych obliczeń  organiza:o- 
rzy tej wielkiej, swiatowej im- 
prezy sportowej przewiduią u- 
dział w igrzyskach około 4 tys. 
sportowców ze wszystkich czę- 
ści świata. 

Rumuńska Republika Ludo- 
wa przygotowuje kię już od 
dłuższego czasu na przyjęcie 
olbrzymiej liczby młedzieży. a 


rumuńscy sportowcy trenują 
pod kierunkiem najlepszych 
trenerów mając zapewnione 


wszelkie warunki ku żemu. aby 
po solidnym przygotowaniu 
godnie reprezentować miody, 
ludowy sport swojcgo kraju 
Oprócz budowy nowego. ol- 
brzymiego stadionu 
wuje się i 
jące już obiekty 
we, na których 
się walki o 


istnie- 
sporto- 
rozegrają 
mistrzowsk 6 


powiększa 


Łoj ŻE Na młodzieżowym sta- 


dionie pływackim organiza- 
trzy budują nowoczesną 10 
metrową wieżę do skoków. na 
' stadionie Spartaka powieksza- 
14 trybuny o dodatkowe 56 tys. 
"aaiejsc dla widzów. 

Cały naród rumuński jest 
dumny z tego. że zaszczyt or- 
 Manizowania IV pó Au Mło- 


Sportowcy albańscy 
iw przededniu Festiwalu 


Sportowcy  Albańskiej Re- 
publiki Ludowej z całym zapa- 
łem i ambicją przygotowują 
się do udziału w wielkiej ma- 
nifestacji młodzieży całego 
świata — IV Festiwalu Mło- 
dzieży Demokratycznej w Bu- 
kareszcie. 

W stolicy Albańskiej Repu- 
bliki Ludowej — Tiranie, spot- 
| kało się ostatnio 300 młodych 
| sportowców, którzy przeprowa- 
' dzili eliminacje w lekkoatle- 
ER boksie i koszykówce o 


| 
i 
| 


prawo wyjazdu do Bukaresztu, 
o zaszczyt reprezentowania 
młodzieży albańskiej i sportu 
albańskiego na Festiwalu. 


ma 


— Niech się pan nie puyta odkąd tu siedzę, tylko mi po 
może żejść... 


przygoto- < 


dzieży Demokratycznej przy: każą sport 
padł w udziale stolicy Rumunii 
Bukaresztowi. Dlatego też 
już za dwa miesiące. naród ru- 
muński pokaże młodzieży ca 
łego świata swoje osiągnięcia 
1 rezultaty swej twórczej pra 
cy. możliwe do zrealizowania 
tylko w warunkach ustroju, ja 
ki stwurzyła narodowi rumuń- 
skiemu władza ludowa ustro- 
ju wolnego od wyzysku į nędzy. 
x 


pady. 


W związku z przygotowania. 
mi młodzieży całego świata do 
udziału w iV Festiwalu Mło 
dzieży Demokratycznej. najlep 
szy długodystansowiec świata. 
trzykrotny mistrz olimp'jski 
zasłużony mistrz sportu Cze 
chosłowak Emil Zutonpek zwró 
cił się z'apełem do młodzieży 
wszystkich krajów nawołując | 
do walki o wolność i pukój 

JV Festiwal Młodzieży 

Demokratyczne) w Buka- 

reszcie — czytamy m. in. w 

apelu — bedzie ziednocze- 

niem się całej) postępowej 
młodzieży bez wzylędu na 
kolor skóry. zupatrywunia 
polityczne i wyznania, mio 
dzieży walczącej o należne 
je) prawa + braterstwu mç- 
dzy narodami. 

Festiwol nusz przewiduje 

m. tn. zawody sportowe 

Spotkają się tu sportowcy 

wielu. krajów. którzy — jer: 

tem przekonany — w anm 
btne) walce na buskach. 
wieżniach 4 stadwnach po- 


kój". 


Jerzy Orlewski 


wyduniu, sport pruwdziwie 
wolnych ludzi, 

Niech teqoroczny Featiwnl | 
będzie jednym 
ogniw tej idei, jaka przy | na tren:ngu sekcji płęściarskiej |] 
swiecała nam aportowcan — | 
uczestnikom ostatmey Olim | Mi swymi cennymi doświańrzenia- 
niech cutu 
sportowa weżinie udział w 
przygotowamach do k'estu- 
walu, który zostanie Zorga- 
nizowany pod hasłem wałki 
o braterstwo narodów 1 pv 
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Bokserzy ZSRR 
wśród młedzieży 


warszawskiej 


26 maje w godzinach wieczornych 
młodzie: Stolicy przybyła de Mie- 
dzieżowego Domu Kuitury na spet. 
kanie 2 uczestnikom: Misltcsostw 
Europy pleściarzam, Zw. Ra. 
dzieck'ege.  Węglar | Czechosie- 
| wacji. Bokserzy , radzieccy. czeche- 
z dalszych słowaccy | węgierscy byli obecni 


w najlepszyn 


podzielili się z miadymi oleściarza. 


mi. — Na zdjęciu: Mistrz Eurepy 
Jennmikarien (ZSRR) uczy mirdych 
bokserów poprawnej walki, 


mtrdzieł 


Najmłodsza kadra 


) 

X 

A — Dość, chłopcy! 

i Głos trenera osadził pięściarzy na miejscu, 
) przerywając chaotiyczną wymianę ciosow 
) sparrujących partnerow. 

i — lo nie jest boks, ale młocka! — stwier- 
| dził Kawula. 


Chłopcy wbili spojrzenia w podłogę. 
f EiS Seria ciosów powinna być krótka! Trzy 
; lub cztery ciosy wyprowadzone dokładnie na 
punxt! Wy tymczasem wdajecie się w bez- 
ładne okładanie pięściami. Ciosy lądują na 
barkach lub łokciach i tylko przypadkowo 
dochodzą do celu. 

Instruktor obserwował uważnie uczniów. 
Ręce zwisały im bezradnie wzdłuż ciała. Opu- 
szczone nisko czupryny zasłaniały twarze. 
Tylko szybkie oddechy świadczyły, że w wal- 
kę włozyli rzetelny wysiłek. 

Kawula ujął młodych bokserów za włosy 
i pociągnął w przeciwne strony. 

— Na dziś macie dość! — rzekł dobrodusz- 
nie. i 

Sala zagrzmiała rozgwarem, ale zaraz prze- 
ciął go okrzyk trenera. 

— Następni na ring! 7 

Spojrzenie Kawuli przebiegło po twarzach 
sportowców, otaczających go pierścieniem. 

— Bromowicz! 

Jasnowłosy chłopiec podążył z pośpiechem 
w stronę ringu, urządzonego na środku sali. 

Spojrzenie trenera, wędrujące po sali, spo- 
częło na Henryku. Kawula uśmiechnął się. 

— Hajos! = wywołał kędzierzawego bru- 
nela. 

Serce zakołatało gwaltownie w piersiach 
chłopca. Żwawo wysunął się naprzód. 

Obaj pięściarze byli jednakowego wzrostu, 
o zgrabnych, ładnie umięsnionych postaciach. 
Bromowicz liczył około siedemnastu lat. Ha- 
jos miał ich niewiele mniej. 

Kawula sprawdził wiązania rekawic u obu 
bokserów. 

— Ring wolny! 

Partnerzy sparringu staneli w przeciwle- 
głych narożnikach, a koledzy obsiedli ring 
czujną gromadą. 

— Boks! 

Przeciwnicy ruszyli na siebie odważnie. Wi- 
dat było, ze chcieli zaprezentowac się instruk- 
torowi z najlepszej strony. Początkowa wy- 
miana ciosow odbywała się na dystans. Bro- 
mowicz był w niej bardziej agresywny, ale 
czujny Hajos przyjmował ciosy na rękawice 
lub demonstrował ładne uniki. Pierwszy sku- 
teczny cios wyprowadził jasnowłosy pięściarz. 
Zadał go jednak nadęarstkiem. Zachęcony u- 
dałą akcją ponowił atak. 

— Brom, nadgarstek! — ostrzegł głos Ka- 
wuli po drugim nieczystym ciosie pięściarza. 

„Brom“ zaatakował znowu. Z powodze- 
| niem. Tym razem cios wyszedł mu czysto | 


(Fragment powieści) 


zrobił wrażenie na przeciwniku. Henryk zro- 
zumiał, ze walka z kulegą nie będzie iatwa. 
Bromowicz wyraznie polował na Ciosy z prae 
wej, ktore miały dynauiikę. Hajos zaczął wiec 
wyprzedzać ataki przeciwnika i szachuwac g6 
lewymi prostymi. Doszło do krótkiego ‘plae 
cia. Z ożywionej wymiany ciosów wyszedł 
zwycięsko Henryk. 

Bokserzy zatzęli znowu krążyć wokół sie» 
bie. Hajos miał jednak guluwą laklykę na 
przeciwnika. Wzmocnił tempo | ruszył do 
przodu, torując sobie drogę lewym! prosty= 
mi, po których następowały prawe. Alak Hene 
ryka udał się raz jeden i drugi. Ciosy jego 
dochodziły czysto do celu, nie miały jednak 
tej dynamiki, co silne lecz zbyt szerokie i niee 
dokładne ciosy przeciwnika. Bromowicz poe 
zwolił się wybić z konceptu 1 zaczął gubic się 
w obronie. Bokserzy wpadli w zwarcie, z któw 
rego wyszedł z ciosem Hajos. | 

— Stop! | 

Sygna! Kawuli zastał Bromowicza w despe- 
rackiej ofensywie. 

— Już? — zdziwili się młodzieńcy. 

Trzyminutowa runda upłynęła im szybko 
w emocji walki. Z niepewnymi minami! sta- 
nęli przed instruktorem. 

— Nieżle! — ocenił Kawula. — Brom musi 
jednak oduczyć się zbyt szerokiego TuzkIro= 
ku. Zyska wtedy na ruchiiwuśsci I nauczy się 
szybciej zadawać ciosy. Hajos wreszcie po= 
trafil wyprowadzac prawidłowo lewy prosty l 

Trener objął spojrzeniem skupioną wokoł 
niego gromadę. 

— Poza tym zapominacie wszyscy o pracy 
nog! Pamiętajcie, ze nogi Lo podstawa Karies 
ry tancerki 1... boksera! — zakonczył ulu- 
bioną maksymą. 

Spojrzał na zegarek. 

— Koniec zajęć! 

Chłopcy w wesołym rozgwarze pobiegli do 
umywalni. 

Kawula sięgnął do teczki po zeszyt. Był te 
własciwie gruby podniszczony juz brulon, z 
ktoryrn nie rozstawał się nigdy Instruktor 
sportowy „Domu Młodego Hutnika". Usiaoł 
i zaczął zapisywać: 

„Bromowicz nie nauczył aie jeszcze pet- 
nego wykończeniu utaku. Wciąż gubi się 
w zwarciuch. I'rzy ctosie zgina na zew- 
nątrz pięść w nadyurstku, 

Hajos w pozycji obciąża zbyt ailnie le- 
waq nogę. Duża poprawa w operowuniu le- 
wyma prostymi... 

T[Tymczssem chiopcy bralt tusz. 

W umywalni panował zawsze jednaki gwar 
i wesołość. Młodziez dzieliła się wrazeniami 
z treningu. Padały docinki i zarty, za klóre 


nikt się nie obrazał, rewanzując sie stosownie 
ao ciętosct języka. 


i 


LO 


